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JE ZAS. 


Wiadomości zagraniczne. 
Polsk a. 
Z Warszawy, dn. 19. Października. 
Minister Sekretarz stanu zawiadomił JO. 


Xięcia Namiestnika Królestwa, że N. Cesarz; 


i Król Najmiłościwićj ułaskawić raczył czte- 
tech byłych podchorążych dawnćj szkoły 
arszawskićj, a mianowicie: Adolfa Kur. 


> 


tewskiego, Winc. Lenczowskiego, Nereusza, 


żańskiego i Gaspra -Babskiego, za udział 
W rokoszu do Tobolskićj gubernii na mieszka» 
nie zesłanych, przez dozwolenie im powrotu 
eno familii do Królestwa Polskiego. 

„głoszone zostało postanowienie Rady Ad- 
ministracyjnćj z d, 16. (28) z. m., iż Leonard 
Irabia K wilecki, postanowieniem tejże Rady 
|. dn. 28. Czerwca (10. Lipca) 1835. r. na karę 
konfiskaty 
“postanowienia liście pod Nrem 939. nie wła- 
słoty listy, ikoak} ma być wykreślony 
, on i iá E 
tkiemi skutkami caini $ majątku ze kk 
osgsy a. 

Z Petersburga, dn; 8. Października. 
Na przedstawienie Ministrą Oświecenia, :N. 
an w dniu 19. Sierpnia r, b, raczył zatwier- 
zié starszych z liczby wybranych przez szlach- 
tę kandydatówy, honorojyemi Kuratorami gim- 


skazany, i w. dolączonćj do tegoż. 


E G O. 


1841. 


nazyów: Wołyńskiego gubernialnego dotych=- 
czasowego Kuratora, Władysława Bożydar-- 
Podhorodeńskiego, i Rowieńskiego, Witalisa 
Porozyńskiego. 
Francya. 
„Z Paryża, dnia 14. Październ. 

Dziennik sporów zapuścił się dziś w 
wyjaśnienie artykułu Nationala, w którym 
tenże twierdzi, iż rząd francuzki dla tego tak: 
jest na Esparterę zawzięty, gdy ten' właśnie” 
zmiweczył układy zasviązane względem zaśla:> 
bienia młodćj *Królowćj Izabelli jednemu” 
z Królewiczów francuzkich. Dziennikspo- 
rów oświadcza, iż się w dalszy szczegółowy 
rozbiór punktu tego zapusżczać nie myśli, nie. 
mogąc na żaden sposób zaręczyć za wiarogo- 
dność twierdzenia Nationala, Tymczasem! 
dostateczną byłoby rzeczą; napomkoąć o za: 
miarze takowej „polityki, aby'każdego posta- 
wić „w możności osądzenia, ćzyli się takowa 
z interessem narodowym zgadzą ' lub" nie. 
«Czyliż można sobie życzyć, powiada dalej 
wspomniany dziennik, aby austryacki, rossyj- 
ski lub angielski Xiążę w Madrycie francuzką 
dynastyą zastąpił ? Oto całe pytanie. Według 
Nationala, rewolucya wrześniowa i wy- 
wyższenie Espartery przerwały wszelkie ukła- 
dy w tej mierze, i z tego cieszy się Natio- 
nal! Jeżeli się rzecz tak ma w istocie, prze- 
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konani jesteśmy; iż zazdrosne Francyi mocar- 
stwa radość Nationala podzielają. W Hi- 
szpanii idzie przed wszystkiem o interes hi- 
»zpański; w samolubny sposób utworzona 
polityką francuzka byłaby największą prze- 
szkodą do przymierza między temi dwoma 
krajami. Hiszpania oburzyłaby się, i to słu- 
sznie, na wpływ zagraniczny, któryby sobie 
w nićj przemocą panowanie chciał wyjednać. 
Bylo to, zdaniem naszćm, zgodnem z interes- 
sami Hiszpanii, aby swój stary rząd zmienila 
i na drogę wolności i nowszćj Red 
wstąpiła. W tym względzie było także 
z strony Francyi dobrą, mądrą i prawą poli- 
tyką, że młodą Królowę uznała i tryumf rzą- 

u konstytucyjnego nad zużytym i bezsilnym 
despotyzmem popierała. Francya uczyniła to 
z wspaniałomyślnością, a nawet, niech mó- 
wią co chcą, z poświęceniem się. Ale teraz 
zawsze jeszcze wielkićm pozostanie pytaniem 
dowiedzenić się, czy Królowa, której się peł- 


noletność zbliża, przez swe zarnęście zagraj 


nicznego Xięcia i przymierza na tron nie przy- 
niesie, któreby się może przymierzu z ran- 


cyą sprzeciwiało. To tó jest francuzkie pyta: 


nie, a zdaniem naszćm służy nam prawo tro- 
szczenja się o to, Tu jest, jednem słówem, 
nasze zdanie. objawione. Nie nadużywamy, 
jak wiadomo, wyrazu zdrada, ale oświadeza- 
my; iżbyśmy się nie wahali nazwać Ministe- 
ryum frańcuzkie zdrajcanai, gdyby się wszel- 
kiemi stódkami, -przez politykę i moralność 
nastręczonemmi, nie starało opierać się zerwa- 
niu związków „od lat 150 między Francyą a 
Hiszpanią utrzymujących się. =- Ta rzecz bliżej 
nas nieco obchodzi, niż pytanie egipskie. Pu- 
bliczność niech osądzi, czy nasza lub Natio- 
nala polityka bardzićj się z duchem francuz- 
ae e ieai i czy pomyślny, skutek zagorzal- 
ców byłby dostalecznem wynagrodzeniem ża 
ustanowienie niemieckićj lub angielskićj dyna- 
styli w Madrycie; « l 


'O wypadkach w Madrycie tak się Kuryer: 


francu zki wyrażą: „Miałożby być prawdą, 
że zwolennicy Maryi Krystyny, którym się 
napad .na pałac nie powiódł, z zimną krwią 


w pień wycięci zostali?. Początkowo wątpiliś=» 
my „o tćj wiadomości; teraż zaś potwierdza ją: 


Konstytucyonista, mówiąc wyraźnie, że 
niektórych powstańców na ulicach -w Madry- 
cie zabito. . Podług innych doniesień liczb 
tychże-ma 80 wynosić. Gdyby się rzecz ta 
sprawdziła, z trudnością zdołalibyśmy prźy- 
tłumić wstręt, jakiegoby nas postępowanie 
rządu hiszpańskiego nabawiło. - Taki wymiar 
sprawiedliwości byłby ucywilizowanego na- 
rodut niegodny,,i nie ma żadaćj tak świętej. 
i popularńćj rzęczy, którćjby czyn taki nie: 
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znieważył. Rząd, który przeciwników swo- 
ich bez. wyroku rozstrzelać rozkazuje, alba 
który dla sądzenia ich stałe Kommissye woj- 
skowe ustanawia, nie stracenia, ałe mordy 
nakazuje.« 

Temp s zapewnia, że Królowa Marya Kry- 
styna dała słowo honoru, iż Paryża bez ze- 
zwolenia rządu nie opuści. 

„Strach okropny, jaki giełdę Londyńską od 
niejakiego czasu opanował, spowodował dziś 
Kuryera francuzkiego do następujących 
uwag: «W ciągu dwóch dni papiery angiel- 
skie prawie o 3 prC. spadły. Dzienniki tory- 
sowskie spadnięcie takowe w ogólności pogło- 
skom wojennym przypisują. Morning-He- 
rald odurzony czynami bohaterskiemi w'St. 
Jean d'Acre, wyprawia Aottę angielską do 
bombardowania Tunisu; Morning: Post 
mnićj jasno zdanie swe wynurza; rozdziela 
ona okręty wojenne, które otrzymały rożkaz 
udania się pod żagle, między południowe wy- 
brzeża Hiszpanii a północną Amerykę; Ti- 
mes bliżćj się prawdy trzyma, powiadając po 
prostu, iá kapitaliści nie. wierzą w trwałość 
pokoju między Anglią a Stanami Zjednoczo- 
nemi. Z wszystkich powodów zaś, jakie 


spadńięcie papierów za sobą pociągnęły, ten- 


jest na ważniejszy, o którym -najmnićj rozpra- 
wiają, to jest stan kredytu w Anglii. Już od 
dość dąwnega czasu brak pieniędzy w Anglii 
uczuć się daje, i dyskonto poskoczyło na 10 
prC. Złe źniwa, przerwa w robotach w 
wielu rękodzielniach, nędza robotników , nie- 


dóbór w skarbie państwa i kłopot banku, to. 


wszystko tworzy smutne położenie, mogące 
sprowadzić niebezpieczeństwa. Na przypa- 


dek promy z Ameryką np. Manchester zape- . 
r 


wneby fabryki swe zamknąć a 
wypłaty swe zawiesić musiał, 
takiej katastrofy, kiedy Francya na tćm nicby 


bank Anglii 


nie skorzystała, ` Ale mała trwałość, jaką bu* 


dówa kredytu angielskiego w tej chwili oka- 


zuje, wszystkich kapitalistów ostróżności naue" 


czyć powinna. Niedawno byliśmy świadkami 
przesilenia w- Atstryi, ktore bankiem w Wie- 
dniu i Tryeście wstrząsło; potem nastąpiła 
kryzys Amerykańska a teraz kolej na Anglia: 
Mićjmy się na baczności, żeby Fraacyi podo* 
bny los nie spotkał.« a w CAEI 
EON "CASE 5 lià. 
Z Londynu, d. 13. Październ, j 
Instrukcye dane przez przeszły gabinet no” 
wemu pełnomocnikowi, Sir Henry Pottinger, 
pod względem załatwienia sporów z Chinami, 
Spectator ostro gani. „Nie dość na tém 
(powiada), żeśmy spółkę utworzyli tyg 42 
Rossyg i Prusami, aby Turcyą rządzić; g agi 
net angielski zamyśla jeszcze W podobną wej>* 


Nie życzymy 
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„półkę z Rdssyą, aby Chinami rządzić, Po- 
w pay czterech mocarstw w Pera prawdzi- 
wymi są panami Turcji, Sułtan i Dywan są 
to tylko lalki w ich ręku, którćmi mniej wię- 
«cój z uporem władają. Gabinet. angielski u- 
wagę swoję od spraw własnych odrywa i 
trwoni dochody; państwa na, cele kynajmnićj 
mie narodowe, nie tylko w skutek intryg 1 za- 
biegów w Stambale, lecz tóż w skutek tych, 
które ztego niby ogniska przez całą Europę 
się rozgałężają. Teraz tę samę sztukę w Chie 
nach chcą odegrać. Times mówi o udzielo- 
nych przez dawniejszy gabinet Sir H. Pottin- 
gerowi instrukcyach z taką ufnością, iź OCZé» 
wita, że je znać musi, i z takiem zadowole- 
niem, które dowodzić się zdaje, że teraźniej- 
sze Ministeryum jepochwala. Zamiast jednego 
„Naddozórcy, w każdym porcie takowego mieć 
będziemy a osoby te w ciągłych z Posłem w Pe- 
kingu zostawać winne korrespondencyach, 
Każdy spór między kupcem angielskim i kra- 
jowcą stanie się powodem do sporu między 
urzędnikiem angielskim i władzą chińską i ką- 
żdy doprowadzi. do rekłamacyi u dworu cesar- 


skiego i Posła angielskiego. , Kommunikacya 


amiędzy rezydującym stale w Pekingu Posłem 
angielskim i Cesarzern stanie się bezustanną 
walką, czy policya w portach morskich Chin 
przez wpływ angielski czy tćż przez i pod 
wpływem chińskim ma być kontrolowaną. 
Posiadanie Hong- Kongu i natłok gorliwych 


missyonarzy, li tylko — podobnie jak tan 


Giitzlaw — do tego zmierzających, żeby ewan 
 gelium w Chinach coraz więcćj zwolenników 
zyskało, stósunek z zwierzchnością krajową 
do szczętu zagmatwi. Wtenczas naturalnie 
i Rossya, mając osadę chrześcian greckich 
w Pekingu pod opieką swoją i wysełająca tam 
co 10 lat poselstwo, téż przy tórm obstawać 
będzie, aby w Pekingu stałego miała Rezyden- 
ta. Powstanie więc stronnictwo rossyjskie na 
przeciw angielskiemu a rywalstwo angielskich 
1 rossyjskich missyonarzy żywić będzie niesna- 
Ski między magnatami chińskićmi, którzy po- 
dług okoliczności z tém albo owćm stronnic- 
„twem łączyć się będą. Tak tedy otworzy się 
Świat zabiegów i podstępów, szermiernia dla 
 dntrygaotów dyplomatycznych, a Anglia sa- 
daje adnej „zgoła korzyści ztąd mieć nie bę- 
Hr. Shrewsbury (John Talbot) znajda- 
wnićjszćj familii vy Anglii, która pozostała w 
wyznaniu katolickićm, i jeden z największych 
pongan gruntowych vy kraju, wydał właśnie 
rószurkę: «O teraźniejszym stanie interesów“, 
w której oświadcza, Że wprawdzie pozosta- 
je w swem zdaniu politycznóm jako wig, chce 
jednak teraźniejszernu zarządcyyj zostayyić czas 


rzetelnćj próby © W zględerhiO'Oonellaawyra- 
Ża się: „Malo czyni pożytku prawić. o pokoju 
pobudzając do wojny; nakłaniać do cierpliwo» 
ści, wzbudzając gniew i oburzenie; zalecać po» 
słuszeństwo prawom, ściągając przekleństwo 
i pogardę tych prawy, ^ Czy to móże do dobre= 
go doprowadzić, że pan (O'Conell) lud, jesz. 
cze tak przychylności pelen, napominasz © wy 
buch gwałtowny, i zarazem wzywaśsz, aby 
swoją liczbową siłą zaradził nieszczęściom, 
które w najczarniejszych wystawiasz kolorach, 
Na co te wszystkie A sic materyały, jeżeli ogień 


„nie ma być wzniecony? Złe słowa nie dobrym 


przewodnikiem dla pięknych czynów. » bjakiź 
sąd nasuwa się przy takich sprzecznościach? 


Albo że pan O'Connell iwięcćj myśli niż mó» 


wi, albo że to wszystko jest szarlataneryą.e.; 
W zględem Mac Leoda mówi. Times, żę 
sąd przysięgłych, który ma o nim wyrokować, 
składa się powiększćj części z kwakrów, któ» 
rych zapewnie dla tego wybrano, że nie są 
przychylni karze śmierci, i będą przęzto pobła- 
żającemi względem jego: mniemanćj. winy. 
Jakibądź jednak wypadek nastąpi postępowa» 
nia przeciw Mac Leodowi, obawia się przecież 
Times, że honor Anglii będzie zawsze skome 
promitowany. stawienie poddanego angiel- 
skiego przed Trybunał amerykański, któremu 
nie ulega, narusza równie honor korony anə 
gielskićj, jak gdyby skazany był na śmierć. 
iszpamaia. i : 
Messager ogłasza następującą depeszę te- 
legraficzną z Bajonne z dnit b. m.: „ Dal- 
szych wiadomości z'Madrytu nie ma: Zwy- 


'czajne poczty nie nadeszły, « Pampeloną i Bil. 


bao d. 9. w tómże samém były położeniu... 
(w skutek zmroku przerwana — ) 
Moniteur parisien obejmuje jeszcze, ce 
następuje: » Dnia 9, spokojności w Madrycie 
więcćj nie zakłócono. : Wiele osób na rozkaz 
rządu aresztowano, na które spada podejrze» 
nie, że w wybuchłym dn. 8., zamachy udział 
miały. h rseq i 
— — Z Paryża, dnia 13. Października, — 
Drogą nadzwyczajną doszły tu z Madrytu nae 
stępujące wiadomości: i 
„Madryt, d. 7. Października. — Po wszyst-. 
kich ulicach w bębny biją. Gwardya królew= 


ska, pełniąca służbę: w pałacu, oświadczyła 


się za Regentką. Wszystkie kawiarnie poza» 
mykano; Słychać strzelańie 'z broni. ręcznćj 
z (bp Trwa ono'ciągle, 1% 34 sue 
adryt, d; 8.‘ Października o pół do Zgićj 
rano. — Generałowie Diego Leon * ) i Con- 
cha, poznawszy się na próżności zamachu 
”) Stósownie do inityth wiadomości Generał Dic- 
| deczg w niewolą się dostał, Patrz: pismo z Ba- 
A jesti 
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“swego, . z 40 jeźdźcami dò prowincyi półnoe- 
mych (P) się udałi, dokąd;K rólową uprowadzić 
chcieli, Mnóstwo osób (uwięziono; międz 
aresztowanymi jest tóż brygadyer Noza Que- 
*ay; ujęty zbronią w ręku. 17; orio < 
"MW połudaie. =. Wojsko przez całą 'noc 
stało pod bronią; Xiążę Peta był pośród 
ego, Krwawa zaszła walka iędzy spisko- 
- wymiihalabartnikami; na obydwóch stronach 
wielu poległo, Po tćj burzliwej nocy wojsko 
i gwardya narodowa z uniesieniem radości de- 
lowały po przed balkonem Królowćj, obok 
którćj stali lafantka, Regent i Ministrowie. 
| Konstytucyoniście piszą z Bajonne 
z: dni 10. Października: »Kuszenie się o upro. 
wadzenie młodéj Królówéj i Inlantki nie udało 
się. P, Arguelles o sprzysiężeniu tém zawia. 
domiony , pokojów Królowćj nie opuścił, pod- 
czas kiedy posterunki w pałacu przez wierne 
wojska i działa wzmacniano. Wszakże arty- 
leryi nie trzeba było użyć. Halabartnicy, od. 
dział liczący 150 żolnierzy i 7 oficerów wa- 
lecznie się: bili; mają kilku ranionych. Poru- 
szenie to nie mogło się udać, bo natychmiast 
po pierwszym zgiełku część załogi na obronę 
zamku wystąpiła.« j ; 

»W nocy'zd, 7. na8, wiele przedsięwzięto 
aresztowań, unianowicie między zbuntowa- 
wał żołnierzami; wielu z pomiędzy tych woj- 
sko rządowi wierne wymordowało na uli- 
cach. Bram stolicy starannie strzeżono. Don 
Diego Leon z innymi przywódzcami w nie- 
wada się dostał.« <, i i f 

' „Regent: sam wojskiem dowodził i oniemal 
kułą, którą jeden z powstańców do: niego 
strzelił, zabity nie został, = Temu: nocnemu 
zamachowi ani: najmniejszy okrzyk ludu nie 
pomagał, chociaż pod Puerta del Sol i w in- 
nychi podejrzanych | miejscach ! pieniędzy nie 
szczędzono, -o Potwierdza się, że Espartero 
© częścią załogi do prowiocyi biskajskich i Na. 
wafry wyruszy, kiedy w gwardyj narodowej 
najlepszy duch panuje i ona jednomyślnie nad 
ewy: zamiachem oburzenie swoje objawia.“ 
-Messager ogłasza następujące depesze te- 
legraficzne: : - 

-+ Dokończenie. rzerwanéj wczoraj przez noc 


Aławie, iz tćj strony. Ebro, oświadczyły się za 
ruchem. Generał Alava ciągle stoi wb 

Pałkownik Ferńandęz zbiera w Bergarze woj- 
sko dla O'Donnella;: ma już podobno 500 lu. 
dzi, W okolicy Valearlosa tworzą się bandy,« 


zywe jest twierdzenie, jakoby rokosz w imide 
niu Królowej Krystyny podniesiono i nieza- 
długie przytłumienie ugoż Dnia 
10go działa cytadelli pampelońskićj przeciw 


miastu’ wymierzone i użyte były. Wypadek - 


niewiadomy, ' Zapewniają, iż 'deputacya giu: 
puzkojska myśli: się za Królową Krystyną 
oświadczyć. Saragossa nie chce do ruchu na» 
deżeć. Drugi pułk wardyi, który na stronę 
ruchu przeszedł, poddał się znowu i do miasta 
powrócił.« $ 

'Bajonna d. 12. Października. — Prefekt 
morski w Bajonnie do Ministra mary- 
narki. „Donoszą mi z portu Passages, iż się 
deputacya guipuzkojska do Bergary do Urbi- 
stondy udała, w celu pobudzenia ogółu ludno- 
ści do wystąpienia w obronie Królowej Kry- 
styny. Portugalette oświadczyła się za nij; a 
Logrono za Esparterą. Prowincyalny batalion 


burgoski, przywołany przez Generała Alcałę, 


ozostał w Witoryi przy Generale Piquero. 
San Sebastyanie spodzieyyano się powrotu 
Generała Alcali,« t 
Austrtya. 

Gazeta Powszechna Auszburska ż d, 
14. Października żawiera obszerny artykuł na 
odparcie zarzutów czynionych Magyarom w 
Węgrzech pod względem wynarodowie- 
nia Słowian. Uimieściliśmy w swoim cza- 
sie w Gazecie Poznańskićj w całości, co 
korrespondent ów przeciw Magyarom przy» 
toczył; odparcie obwinienia z przyczyn ła- 
twych do odgadnięcia w Gaz. Poznańsk. miej- 
sca znaleść nie może, Przytoczymy tu tylko 
kilka ustępów : „„Dziyyna zaiste — ledwo 40 
lat upłynęło, gdy ci właśnie mężowie, pię- 
tnowani teraz nazwą ciemiężycieli Sławian, na 
kongregacyi równie jak na sejmikach z energią 


za ocaleniem narodowości polskiej się oświad- 


czali; wszystkie komitaty wzniosły głos swój 
jednomyślnie za sprawą nieszczęśliwego fs- 
rodu, tego kwiatu pokoleń sławiańskich. Ale 
właśnie to samo uczucie czyni nas teraz po- 
dejrzliwymi przeciw wózetkitk sympatyom 
rossyjskim i t. d. Do wytępienia języka nigdy 
nasi magnaci nie zmierzali, wszystko co o tém 
doniesiono, ogranicza się na ganionych tu po- 
wszechnie pogróżkach kilku lanatyków i już 
zapomnianych bezprawiach podrzędnych osób: 
= — Długie cierpienia i niedola Slawian 
„przyżwyczaiła ich do głośnych narzekań i zby- 
tecznych roszczeń; przecież nawet Poznań- 
czykom, których położenie pod rządem prus- 

ina jednak o tyle się polepszyło, Królich musiał 
na pamięć przywodzić, że mimo utrzy mante 
Języka ich nietylko są Polakami, lecz też Pru- 
sdkami, „Miał on prawo to powiedzieć, — — 

a 


“poli, 
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Rozmaite wiadomości. 

Ze Lwowa. — „Tygodnika rolniczo-prze- 
mrysłowego« pod Redakcyją T. W, Kochań- 
skiego, wyszedł Nr. 40.i obejmuje: 1) Siarczan 
wapna (gips). 2) O zarazie kartofli; 3) Naj- 
lepszy sposób robienia fermentu i zacierów 
gorzelnianych. 4) Jeszcze jeden sposób spo- 
rządzenia sztucznych drożdzy, 5) Sposób ro 
bienia czyścidła (szwarcu) ochraniiającego skó- 
rę wierzchnią butów od wpływu wilgoci. 

Pan Żegota Pavli ogłosił prenumeratę na 
zbiór artykułów różnego pióra, mający wyjść 
w czterech tomikach pod tytułem: »Zorza.« 
Przedmiotem tego zbioru ma być poezyja, po 
wieści, historyja i pamiątki krajowe. à 

W drukarm Józefa Sznaidera we Lwowie 
opuścił już prasę pierwszy tom »Kazań na ró- 
żne niedziele roku i o męce Pańskićj,« wyda- 
nych przez ks, Dawida Dawidowicza, wi- 
karego przy archi -katedrze lwowskićj obr. 
orm. składający się z cztérnastu arkuszy- Dru. 
gÌ tom jest pod prasą, — Prenumerata jeszcze 
się dalćj przyjmuje. CZY 

P rzestroga pod względem uży wa- 
nia zapałek —W obwodzie Dićburg wyda- 
rzył się niedawno przypadek, który tu dla 
przestrogi umieszczamy. Dnia 25. Sierpnia r. b. 
poszła matka z swojćm zupełnie zdrowćm, pół- 
ezyyarta roku mającćm dzićcięciem na pole; 
zaledwie, że tam pół godziny zabawiła, aż 
oto dzićcię nagle dostaje wymiotów i prosi ma- 
tke, aby mu wyjęła z ust to, co je tak mocno 
Na zapytanie co téż zjadlo, odrzekło 
dzićcię, że będąc jeszcze w domu, znalazło za- 
Pałki i żuło je. Matka zanosi dziecię do „do- 
mu; atol: jeszcze większe następują wymioty 
Z wielkim bolem połączone; poczćm daje się 
vzuć wielkie pragnienie i niespokojność, na- 

aniec po upływie niemal 7miu godzin dzićcię 
*konalo. — W chemicznym rozkładzie żołądka 
itrzewiów pokazało się, że dzićcię fosforem 
2 zapalek się struło. 


| 


Literatura sławiańska. 


Wiadomość o mityzmie sławiańskim w naj- 
obszerniejszóm znaczeniu, obejmującóm także 
E kepes prusko-litewską literaturę, 
apısa! w języku niemieckim Dr. Ignacy Hanusz 
_ professor filozofii i jéj dziejów w e, k, Ugiwer= 
sytecie lwowskim. 


Í A TESE 
Dzieło to, jeszcze w miesiącu Lipcu r, b, za- 


rpi} 1. W Znacznéj części już wydru- 


owane, wyjdzie wkrótce na widok publiczny. 
e abchodzić powinno wsz itie | liesnie rot- 
dzone plemiona słayyiańskie, á aatów:i Pó> 


laków, których cywilizacyja i literatura tak 
znakomite, tak świetne porniędzy niemi zaj- 
muje miejsce; ile nowych widoków i nietknię. 
tych dotąd skarbówy obiecuje dla badaczy dzie- 
jów starożytnych, cywilizacyi i uobyczajenia 
Slawian, dla miłośników starożytności, podań, 
powieści i pieśni ludu, dla poetów narodowych: 
nich zatém sama treść dzieła mówi, z którćj 
główniejsze, osobliwie z dochowanćmi i u 
Polaków  slarożytnćj mitologii sławiańskićj 
szczątkami styczność mające rozdziały tu wy- 
pisujemy, gdy zakres pisma czasowego wszy- 
stkich przytoczyć nie pozwala, chociaż wszy» 
stkie, jako jednę całość stanowiące, zaróyyno 
są ważne i ciekawe. i 

Z Oddziału pierwszego. A, Co jest mitus, 
«co mitologia? B. stósunek mitologii do dzie- 
jów mityzmu. (Filozoĥja mityzmu, filozof: 
czne dzieje mitów.) Czas trwania mitów. 
Główne ich rodzaje. C. Trojaki sposób poje 
mowania mitów. D .Stósunek mitologii do are 
cheologii i innych umiejętności, Æ. Stanowi. 
sko Sławian w dziejach. kultury. Ich ilość; 
usposobienie do przyjęcia kultury. F. Cha- 
rakter narodowy starożytnych Śławian: 1) 
Główne rysy ich charakteru: umysł zbożny i 
łagodny. 2) Rzut oka w tym względzie na 
Wschód i porównanie z Giermanami. 3) Jak 
sobie wytłumaczyć sprzeczne z głównym cha- 
rakterem Sławian znamiona. G. Mity sławiań- 
skie są zbiorem Żywiołów obcych. H. Ich 
istota. — Pogodzenie różnych zdań o nich. 
1. Trudności, zachodzące w wykładzie mitów 
sław: 1) Z powodu zawartych w nich Żywio- 
łów wschodnich. Niepewność znaczenia i roz. 
ciągłości wyrazu lndyja, Mnogość plemion 
sławiańskich. Początek imienia Slaw, od bo- 
gni ognia Slawa. Etymologiczne powinowa- 
ctwo nazwisk Slaw, Wand, serb, zgodne 
Z powinowactwćm historycznóm. 2) Ź po- 
wodu różności w wyliczaniu plemion sław, 
w czasach dawniejszych i późniejszych. 3) Hi- 
storyczno - filozoficzne rozwiązanie tej trudno- 
ści. 4) Trudności z powodu połączenia ży» 
wiołów mitycznych wschodnich z niew scho- 
dniemi. 5) Częściowe uchylenie téj trudności 
przez upatrzenie stósunku pomiędzy sławviań- 
skićmi, a staro-pruskićmi i litewskićmi mitami. 
K. Zródła mitów sławiańskich: 4, Bezpośre- 
dnie. a) Zabytki pogaństwa w pomnikach 
niemych. Ich literatura b) w pomnikach mo. 
wnych: a) Pismienne zabytki pieśni, Lite- 
ratura.. B) Zbiory pieśni literatura, 7) Po- 
wieści (Sagi), przysłowia. Literatura c) Da- 
wne prawa i ustawy. Literatura d) Język. 
Literatura. 2, Pośrednie. a) jeograliczne. Li- 
teratura, b) historyczne (kroniki. Literatura. 
Dzieje pragmatyczne. Literatura.) L, Stan 
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'6becny mitologii sławiańskićj podług świa- 
dectw. Różne rodzaje mitologij sławiańskich. 
Literatura M. Warunki wykładu mitów sła- 
wiańskich. N. Wykład umiejętny mitów sła- 
wiańskich: W ogólności 1) Stósunek Sławian 
. -do narodów wschodnich i zachodnich, eo do 
dziejów ich kultury. 2) Powszechne czczenie 
światła i ognia u starożytnych Sławian w po- 
równaniu ze służbą bożyszcz Budahd — Ko- 
ros — Sur narodów wschodnich. 5) Obraz 
głównych żywiołów mitów sławiańskich w 
szczególności y « 

wykłada autor powinowactwo bożyszcz sła 
wiańskich zindyjskiemi Prabch, Triglaw, jego 
troistość: Prowen, Siwa, wot; umysłowe 
i fizyczne znaczenie Prowena: Weda (wiedza) 
i Um; Indras, Podaga bogowie firmamentu. 
Osobliwie ciekawy jest wykład znaczenia rze- 
czowego i zgodnego z niem znaczenia etymo- 
logicznego Radegasta, i wcielenia bożyszcz 
(Awatarów). Radegast jako Ryba awatar jest 
sławyiański Sytiwrat (Życiowrót), rodziciel al- 
bö odnowiciel życia, wybawca z wilgoci. Jego 
etymologija — fizyczne, astronomiczne, histo- 
ryczne znaczenie i t. d. Równie ciekawy jest 
wykład znaczenia boga Shiwa, Sywa (Żywa). 
— Pojęcie męzko - żeńskości i dobroczynnej i 
szkodzącej natury w jednem bóstwie. “Sywa 
jako męzkie dobroczynne bóstwo jest Pore- 
muc, jako żeńskie dobroczynne jest Ziwa (Ży- 
wa). Cześć jéj u jeziora Maeolis (Panigora). 
Jako żeńskie szkodliwe: Morena. Obyczaj 
sławiańsko-indyjski wynoszenia śmierci. Stó- 
sunek Moreny do Żiwy (Ziewonija) i do Je- 
żybaby. Sywa jako bóstwo męzkie szkodliwe 
— jego cześć u 5ławian. — Żywioły okrucień- 
stwa w charakterze Sławian, które się z tego 
tlumaczą. P. Żywioły Parsów w mitach sła- 
wiańskich. 1) Jedność i wielość Bielboha i 
Czernoboha. Parcsyjsko-sławiański Dew, Diw.*) 
2) SŚwatowit (Światowit) najwyższe bóstwo 
światla (ciekawy opis i wykład jego posągów 
kolosalnych, i jego godeł. Stósunek jego do 
innych żywiołów mitycznych, osobliwie do 
Baba i Piorua. Znaczenie i ważność bożyszcz 
Złota baba i jego przeciwnika Jeżybaba. 3) 
Pojedyńcze bóstwa swiatla. Jaka mogła być 
postać boga ranku i wieczora (zorza ranna, 
jutrzenka, zorza wieczorna, zmrok) jako Wita, 
4) O najwyższćm bóstwie ciemności: Wrah- 
Ćzernobog. Stósunek Czernoboha do Sywa 
i Perun. 5) O trzech głównych paryjsko-sła- 
wiańskich uroczystościach dorocznych. a) Mi- 
ryankoleda, pierwiastkowo święto nowo-na- 


*) Wyraz polski dziw, zdaniem Sękowskiego, po- 
chodzi z perskiego i musiał dawnićj to samo mieć 
znaczenie.  Przypisek Mickiewicza do wiersza: 
» Szaufary, « 


O. Żywioły indyjskie. — (Tu. 


rodzonęgo słońca. b) Newruc-Letnice, (Tue 
rzyce), święto wiosny, Początek sławwiański 
nazwy Tur. Wzniesienie drzew majowych. 
Malowane jaja (pisanki) i polewanie wodą. 
c) Sobótka Kupało. Święto słońca, lata i wo- 
dy. — (Taniec Śgo Wita), Objaśnienie Sobó- 
tki podług jednej powieści. Góra Zabothusś 
albo Sobotus. Q. O połączeniu czyli zlewku 
żywiołów parsyjskich i indyjskich w mitach 
słowiańskich: 

Z oddziału drugiego. R., Główne rysy sła- 
wiańsko pruskich mitów. Żywioły indyjskie, 
a osobliwie troistość bożyszcz pruskich w po- 
staci rozdzielonego Trimurti. 1) Perkun Bra- 
ma, Cześć ognia Perkuna. 2) Potrimbo-Wi- 
schnu. Cześć węzów., Wąz zwity ślimakowoś 
jego godło. 3) Pekollo Shiwa ($ywa, Zywa). 
Początek trupich głów. 4) O prusko-sławiań* 
skich Trimurtych. Obecny stósunek bogów: 
Perkun, Potrimpo, Pisciello, Schwaiti, Oko- 
pirm, uważąny pod względem fizyki i astroe 
nomii. 5) Żywioły parsyjskie w staro -pru- 
skich mitach, a) Najwyższy bóg światła. 
Urząd jego jako pośrednika; porównanie jego 
z Radegastem i $watowitem. ( Wischnu-Mi- 
thras). Trzy główne święta doroczne Au- 
schwe: Pierwsze święto Pergubie i Wiosna 
Tożsamość z sławiańskićmi Majówka, Letnice 
i 'Turzyce. Zjawienie się Gonigła i Łady. 
Drugie święto Gabie-Kekyris- Rassa. Tożsae 
mość ze sławiańskićm Kupało-Sobótka. Zwią- 
zek z świętami żniw. Trzecie święto Oko- 
pirma. Tożsamość z sławiańskiem Koleda. 
a) Najwyższy bóg ciemności z swoim orsza* 
kiem duchów podziemnych. Parallela między 
Ahrimanem i Dewami, między Czernobohem 
ijego duchami. S. Główne rysy mitów lite- 
wskich. a) Żywioł anthropogniczy (o czło- 
wieko rodztwie) w mityzmie litewskim. Po- 
top i zniszczenie Świata przez Wandę i Weję: 
Ocalenie ludzi. "Tęcza jako pocieszyciel. Po- 
czątek dziewięciu pokoleń litewskich. 6) Li- 
tewska Trimurti. Znaczenie litewskićj Triop 
w Jéj stósunku do Trigława i germańsko skan” 
dynawskićj troistości boga. c) Natura żeńsk? 
litewskićj Trimurti. 1) Shaja Laima. Jéj zna” 
miona, znaczenie, parallela z odpowiadającóm! 
jéj postaciami w mityzmie indyjskim, greckim 
i sławiańskim. 2) Saraswati Perkunatele, W 
znaczeniu swojćm podobna do Junony. 
Łakschmi-Lada. Jéì związek z bogiem słońca 
Sotwaros, Lelos (Leli Polel S$łamian). Stó- 
sunek jéj do świąt lata, 4) Parwati- Liethua. 
Stósunek jéj do Krasopani, Freja, Wenus. 
Kali-Niola. Litewska Ceres- Knumine i Pro” 
serpina- Niola, Zstąpienie jéj do świata pod- 
ziemnego i zaślubienie z bogiem umarłyć 
Pohlus d) Ważność liteyyskiego  mityzmu 


' 


1511 


bohaterów dła historyi i mitologii. | Bohatér 
Gelon, porównany z Gelonami Herodota. Mit 
sławianski o stworzeniu mógł początek swój 
wziąć z mitu litewskiego. T: O właściwćm 
przekształceniu się mitu sławiańskiego w Eu- 
ropie, 1) W ogólności. Dowod, że w mitach 
sławyiańskich tak co do pojęcia, jakoteż co do 
Pzeczy podmiotowość się objawia... Nieśmier- 
telność, Czarnoksiężniey, Czarownicy, Kapłani. 
Ich różnica i znaczenie. 2) W szczególności. 
Wyobrażenie o świecie nadziemskin, — 0 świe-. 
cie — o świecie podziemnym. ` Æ. Bogi nad-. 
ziemskie. a) Firmement, niebo. b) Perun: 
(Swatowit ), bóg powszechny światła, słońca, 
łyskawicy i piorunów w przemiennych i roz- 
licznych postaciach, jakotę: bóg piorunu, Biat- 
bóg r Czernobóg, i Bóg (Boh, Buh) w ogólno: 
ści. c) Planety w ogólności — w szczególności: 
słońce, księżyć, gwiazdy, osobliwie gwiazda 
2aranna i wieczorna (jutrzenka). d) Zjawiska 
napowietrzne (meteory) « Zorza póinocna, za- 
ćmienie słońca, tęcza. e) Odmiany powietrza. 
(pogoda i niepogoda). Pojedyńcze ich postaci 
mityczne są pierwiastkowo wielkiego znacze. 
nia. -B, Bogi ziemskie. a) przyrodzonćj ( na- 
turalnćj) istoty życia ziemi. l. Symbol po- 
wszechnego Życia natury, Il. Symbole poje- 
dyńczych żywiołów życia natury. 1) Duchy 
natury. a) Symboliczne — b) Uosobione. œ) 
natury nieorganicznej. 1) Duch, żywiołowy 
ogma. 2) Wody w ogólności — powszechna 
cześć wody u Sławian — odniesienie czci wo- 
dy do czci ognia albo słońca, — W szczegól- 
ności: duchy żywiołowe wody: dobre — złe 
— obojętne. 3) Duchy, żywiołowe ziemi. 4) 

owietrza. p) Natury organicznej — roślin- 
ućj (duchy pół, lasów, drzew) -— zwierzęcej 
{duchy koni, ptaków, węzów i,t d.) 2) Du- 
<hy podobne do ludzi. Dziewica powietrza 
morowego — Olbrzymy — Karły — Upiory 
tt. d. b) Bogi człowieczego żywiołu życia 
ziemskiego. A Bogi życia domowego Sławian. 
4) Początek życia. Bogi płodu, utrzymania, 
narodzenia, b) Wiek dziecięcy i młodzieńczy. 
©) Wiek męzki. — Stósunek między rodzeń- 
PO — stósunek małżeński (Łada, Lel, Po- 
ab Did). Obraz dziejów tych żywiołów mi. 
ah och od.najwyższego do najpośledniejszego 
pi Znaczenia, d) starość. e) śmierć. B., Bogi 
+ Sm Pozadomowego Sławian. 1) Chowu 
ydląt, 2) Rolnictwa (święto sićjby, dojrza- 
pci yooka SUE żniw (obżynki) w stósunku 

o trzech głównych świąt dorocznych parsyj- 
sko-sławiańskich. 3) Wojny. 4) Życie cywi- 
zacyjne Sławian. Rękodzieła i handel. — 


Umnictwo: plastyka, muzyka, poezyja. Poeci 


€ykliczni starożytnych Sławian — umiejętno- - 


ści, kapłani, święte księgi, runy, szkoły i t. d 


C. Bogi podziemne. Wyobrażenie o duszy 
po śmierci. Obchody pogrzebowe. Uczty 
umarłych. Wyobrażenie o tamtym świecie, 
Bogi ummarlych: męzkie, żeńskie, Bogi głó- 
wne i podrzędne. (Góra umarłych. 

Donosząc o tém dziele nie możemy pominąć 
tćj uwagi, że światły autor, jako rodowity Słae 
wianin ( Czech ), swój język ojczysty doskoa 
nale umiejący, któremu oprócz tego i inne na- 
rzecza sławiańskie, a osobliwie język polski, 
nie są zupełnie obce, mógł gruntownie o tym 
przedmiocie mówić; a gdy przytém zważymy, 
że systematyczny, umiejętny wykład, dogadza: 
jąc wymaganiom rozumu w ogólności, już sam 
przez się zajmuje, i pojęciu i pamięct w pomoc 
idzie: tuszyć możemy, że dzieło to w literatu=- 
rze sławyiańskićj niepoślednie za mować będzie 
iniejsce i wszystkim plemiennikom sławiańs 
skim, jako pomnik kultury cywilizacyi i oświa+ 
ty ich praszczurów, będzie zarówno chlubne, 
pożądane i miłe. =- Mikołaj Michalewicz, 


OBWIESZCZENIE. 

Wdowie Annie Maryi Ruehlmann z Głos 
gowa, zaginął z pomieszkania jéj w czasie od 
Styeznia do Maja r. 4834., list zastawny Pos 
znański Nr. œ. Miłosław powiatu Wrzesiń- 
skiego na 50 talarów.  Posiedziciele rzeczo- 
nego listu zastawnego wzywają się, aby się 
najpóźniej w terminie przed Ur. Filitz, Refe- 
rendaryuszem Głównego Sądu Ziemiańskiego, 
w naszćj sali instrukcyjnej 

* dnia- 12. Marca 1842. r. 
zrana o godzinie 10tćj wyznaczonym zgłosili, 
gdyż inaczćj zupełne umorzenie pomienionego 
listu zastawnego z prekluzyą ich praw nastąpi, 

Poznań, dnia 18. Września 1841. 

Król. Główny $ąd Ziemiański. 
Wydział 1 ) 
Meeme A Z EE RECE 
POZEW EDYKTALNY. | 

Niewiadomi sukcessorowie lub krewni naj- 
bliżsi w Zielątkowie, powiatu Obornic- 
kiego, w dniu 17. Maja 1839. roku zmarłego 
Ekonoma Ur. Bogumiła Bekierskiego 
wzywają się niniejszćm, aby się w przeciągu 
9ciu miesięcy, a najpóźnićj w terminie na 

dzień 3. Lutego 1842. roku 
rzed południem o godzinie Stćj przed Wnym 
Arendt, Radzcą Sądu Zierasko - miejskiego tu 
wyznaczonym do legitymacyi stawili i potrze- 
bne dokumenta dotyczące się ich legitymacyi - 
do akt złożyli, gdy w razie niestawienia się 
ich pozostałość jako bezdziedziczna fiskusowi 


 przysądzoną będzie, 


Rogoźno, dnia 8. Kwietnia 1844. (, | 
Król Pruski Sąd Ziemsko-miejski. 


M ói 
č handel towarów modnych 
E opatrzońy jak najgustownićj i najdokla- 
dnićj wszelkiemi nowościami obecnój 
4, pory roku, przeniósłem od dnia dzisiej- 
X szego z pierwszego piętra do dolnego 
S$ lokalu. Oprócz znanych już rozmaitych 
I$ przedmiotów. stroju damskiego dostanie 
Ż teraz także u mnie kamizelek i rękawi- 
wiczek dla panów, wódki kolońskićj 


TE TES 1 
najlepszego gatunku, sukien balowych, Br. Sa obli trcje 1830: ST - ras 
:haftów wszelkiego rodzaju, najnowszych Obligi premiów handlu morsk. | — = 
damskich dużych chustek na szyję i sza- Obligi Kurmarchii s f 3% 102 
lów atłasowych i z innych nowych ma- b ug sekcje miejskie | 4 10377 
teryj, tudzież nader przednich gładkich Ener. ae Sa a 33 ac 
atłasów we wszelkich kolorach na su- Zachodnio - Pr. listy zastawne | 3% WEZ 
knie i t. d. C. Jahn. Listy zast, W, X. Poznańskiego] 4 — 
Ę Poznań, narożnik rynku i wodnćj Wschodnio - Pr. listy zast, 35 cy 
; ulicy Nr. 52. Pomorskie dito. . . . , 3% — 
A Kur- i Nowomarch, dito , 3% 100% 
BRRKR OR CARA RARE ARR RRR KARO Szląskie dito . - « . . 35 — 
a Z a M Z M NA M A 


iecococcoecoooooo0o0000 
Mój skład piwa Grodziskiego, exystu- 
jący na Kozićj ulicy pod Nr. 24., przenio- 
slem na ulicę Wodną do kamienicy Pana 
Jahn pod liczbę 2gą, i pomnożyłem tako- 
wy ulubionćm piwem Bawarsko - Drez- 
deńskiem z słynnego browaru stowarzy- 
szenia zwanym «zum Waldschloess- 
chen«e; o czem Szanowną Publiczność 
zawiadomiając, polecam się Jéj łaska- 
wym względom. 
Poznań, dnia 20. Października 1841. 
Felicyan Milewski. 


i 
| 


COTE GCQGCOoOC0-.| 


W niedzielę dnia S4, Październ, 1841. r, 


będą mieli kazanie dnia 21. Października 1841. 
Nazwy kościołów . : urodziło się umarło ślub 
przed południem. |. po południu. I | ——I] wzięło 
| chło- dzie- | płci pen | wa; 
pców, | wcząt, | męsk. | żeńsk. 
WW kościele katedralnym |X, Pr. Urbanowicz — 2 2 1 3 4 
WW koś. farn. S. Maryi Magd. — — — p — — =- 
S; Wojciecha ,-. . „ | - Pr. Urbanowicz — — 1 4 1 1 
W kościele Sw, Marcina - Prob, Kamieński = 4 — = 3 3 
Gmina niemiecko-katolicka] + Pawelke X. Reg, Pohl - - — — = 
Dominikanów . » » , - Scholtz — — - — — — 
W klaszt, siostr miłosierdzia | Kleryk Kegel ~- — > — — sei 
VV ewanielickim S. Krzyża Superint, Fischer Pastor Friedrich 2 6 8 2 4 
VY ewanielickim S. Piotra] Kandydat Jähner — = 1 2|- |] — 
W kościele garnizonowym|Pastor dyw, Niese == 3 4 1 A á 
1 16 I 40i 13 


1512 


Dnia 24, Października r. b. pó! południu o 
$ godzinie 5. — 7., da Panna Józefa Turow- 
ska w hotelu Drezdeńskim koncert wokalny. 
— Biletów po 6 złp. dostać można w hotelu 
Rzymskim, a w dniu koncertu i przy kassie. 

Róurs gieldy iżerlińskićj. 
Dnia 19 Października 1841. 
wa | Na pr. kurant 


pa | papie- 
rC. į rami. 


Akeje 


Kolei Berlińsko - Poczdamskićj 
dito * dito akcje a prioris , 
Kolei Magdebursko - Lipskićj 
dito dito akcje a prioris , 
Kolei Berlińsko - Anhaltskićj 
dito dito akcje S prioris 5 
Kolei Diisseldorf, - Elberfeld, 
dito dito akcje a prioris , 
Kolei nadreńskićj , 


wi 


aaga | al aw 
SŠI 
Ę 11 
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Zloto al marco , PTE 


Frydrychsdory . , . . p rej 13 
Inne monety złote po 5 tal, | — 7% 
Diseonto SR URO PRZEJ S$ "4 


W ciagu tygodnia od dnia 15, aż do 


34132999! 


